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Cmentarz w Nakielnie (gmina 
Wałcz) podzielić można na dwie 
części. W pierwszej, współ-
czesnej, są zadbane nagrobki, 
świeże kwiaty i zapalone znicze. 
W drugiej, tej starszej, między 
zaroślami i bluszczem znajduje 
się kilkadziesiąt zapomnianych 
nagrobków; na części z nich 
można odczytać datę śmierci 
osób tam pochowanych - począ-
tek XIX wieku.
Takich cmentarzy w powiecie 
jest dużo. Ale sołtys Nakielna 

Robert Dłużak postanowił za-
dbać o starą, historyczną część 
cmentarza. Chce, aby uszano-
wano historię i miejsce pochów-
ku ludzi, którzy kiedyś miesz-
kali w tej miejscowości.

- Podczas jednej z wizyt na cmen-
tarzu z moim 7-letnim synem 
usłyszałem od niego: tato, a zo-
baczmy to opuszczone miejsce, 
jakie tam są groby, dlaczego nikt 
o tym miejscu nie pamięta. Nie 
wiedziałem co mam mu odpo-

wiedzieć - opowiada R. Dłużak. - 
Pomyślałem, że ma rację. O takie 
miejsca trzeba dbać. Tam są po-
chowani byli mieszkańcy tych te-
renów, nie są to nasi bliscy, ale ci 
ludzie kiedyś tutaj żyli, mieszkali, 
mieli w Nakielnie swoją małą oj-
czyznę. Im też należy się szacu-
nek i pamięć o nich.
Teren kiedyś był już oczyszczany, 
ale dzisiaj znowu zaczyna przy-
pominać mały las i ... śmietnik. 
A oprócz butelek i papierów na 
cmentarzu widać też działalność 

złomiarzy: kilkanaście miejsc, 
w których kiedyś znajdowały się 
metalowe krzyże. Z większości 
tych starych nagrobków pozo-
stały jedynie fundamenty, ale są 
i takie, na których jest oryginal-
ny pomnik czy tabliczka z imie-
niem i nazwiskiem, datą urodzin 
i śmierci. Najstarsze, które można 
odczytać, sięgają początków XIX 
wieku. Dlatego sołtys postanowił 
działać.
- Myślę, że wesprą mnie w tym 
pomyśle władze gminy i miesz-
kańcy Nakielna, na których za-
wsze mogę liczyć - mówi. - Na 
początek chcę zwrócić się do 
władz gminy z prośbą o pomoc 
w uporządkowaniu terenu, to bę-
dzie takie doraźne działanie. Ale 
chciałbym, żeby nie była to jed-
norazowa akcja, ale działalność 
długofalowa. Dlatego będę szukał 

też innych rozwiązań jak zadbać 
o ten teren. 
R. Dłużak niejednokrotnie rozma-
wiał z ludźmi z Niemiec, którzy 
przyjeżdżali do Nakielna latem.
- Pokazywałem im różne miejsca 

To nasza historia
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Chciałoby się

Nieprawdopodobne, ale obec-
na burmistrz Wałcza nie mia-
ła innego wyjścia, tylko nie 
wiem dlaczego zrobiła to na 
ostatnią chwilę (brak profe-
sjonalizmu?) i przyczyniła 
się do delikatnego osłabienia 
wizerunku, mogę stwierdzić 
z całą pewnością, dobrego 
samorządowca.   Bogusława 
Towalewska nie chciała go 
wyrzucać? Nie dziwię się, bo 
to dobry specjalista, ale opinię 
mu to jednak zepsuło. Szkoda. 
Ponowne zatrudnienie wice-
burmistrza niektórzy uważają 
za niezgodne z prawem, a ja 

akurat jestem innego zdania. 
Według mnie ustawodawcy 
chodziło o to, aby rozdzielić 
zbyt mocne powiązania biz-
nesu z pieniędzmi publicz-
nymi, stąd tak rygorystyczne 
konsekwencje i tyle. O tej 
sytuacji śpiewał już   dawno 
Kazik: „panie Waldku, pan 
się nie boi”. Waldemar Lech-
nik może zatem spać spo-
kojnie, bo przecież nie jest 
jakimś tam Bolkiem z Soli-
darności. Chociaż gdyby ktoś 
chciał   pogrzebać w doku-
mentach IPN, to by tam zna-
lazł lokalnych współpracow-
ników byłej „dobrej zmiany”. 
Wiele osób by się zdziwiło ilu 
tu na naszym podwórku mie-
liśmy tajnych Januszów. O 
tajnych współpracownikach 
rozmawiałem kilkanaście 
miesięcy temu z jednym z 
dawnych pracowników Mili-
cji Obywatelskiej. Mówił, że 
książka o działaczach SB na 
terenie powiatu wałeckiego to 
by był hit. Ja uważam jednak, 
że nie warto niszczyć życia 
tym (wiekowym już dzisiaj 

przecież) osobom. Zresz-
tą komu by to miało służyć? 
Zaspokojeniu ambicji auto-
ra? Poniżeniu tych ludzi i ich 
rodzin? Nie rozumiem i nie 
zrozumiem. Skoro jesteśmy 
przy chęciach. Ja dla odmiany 
mam dobre chęci i w imieniu 
organizatorów oraz rodziców 
chorego na mukowiscydozę 
Igorka Fonsa chciałbym za-
prosić Państwa na Bal Czer-
wonej Róży. Możemy się 
różnić, możemy się nie lubić, 
sprzeczać, dzielić, ale poma-
ganie mieszkańców powiatu 
zawsze łączyło. Podam tyl-
ko przykłady z ostatnich dni: 
koncert na rzecz pogorzelców 
i charytatywny turniej hokejo-
wy. Teraz pojawia się kolejna 
inicjatywa, ale jeśli nie lubicie 
eleganckich imprez, zawsze 
możecie podarować Igorowi 
1% swojego podatku, do cze-
go serdecznie zachęcam. 
Piotr Kurzyna

REKLAMA

Zmuszona przez wojewodę za-
chodniopomorskiego burmistrz 
Wałcza Bogusława Towalewska 
odwołała ze stanowiska swoje-
go pierwszego zastępcę, wice-
burmistrza Waldemara Lech-
nika. Już tego samego dnia, 
prawdopodobnie niecałą mi-
nutę później, został powołany 
nowy pierwszy zastępca. Został 
nim… dawny wiceburmistrz 
Waldemar Lechnik. 

Odwołanie i powołanie W. Lech-
nika odbyło się w ubiegłą środę 
(25 stycznia). Bez rozgłosu. W 
zaciszu gabinetów ratusza.
Przypomnijmy. Wymuszone 
przez wojewodę odwołanie W. 
Lechnika związane było z naru-
szeniem ustawy o ograniczeniu 

prowadzenia działalności go-
spodarczej przez osoby pełniące 
funkcje publiczne. Złamanie tzw. 
ustawy antykorupcyjnej odbyło 
się w sumie dwukrotnie. Najpierw 
W. Lechnik objął funkcję wicebu-
rmistrza, pomimo ciążącego na 
nim zakazu objęcia tej funkcji, a  
następnie B. Towalewska, pomi-
mo posiadania informacji na ten 
temat, nie wykonała ciążącego na 
niej obowiązku ustawowego i nie 
odwołała go z funkcji.
Wojewoda stwierdził, że W. 
Lechnik naruszył zakaz, o którym 
mowa we wspomnianej ustawie i 
nie mogą zasługiwać na uwzględ-
nienie jego wyjaśnienia. Ustawę 
antykorupcyjną naruszyła rów-
nież B. Towalewska. Z pisma 
wojewody wynikało bowiem, że 

była ona zobligowana odwołać 
W. Lechnika najpóźniej 7 lutego 
2013 r.
29 grudnia 2016 r. poprosiliśmy 
B. Towalewską o komentarz w tej 
sprawie. Niestety pani burmistrz 
nie odpowiedziała na zadane 
przez nas pytania Czytelnikom 
„Extra Wałcza” do dziś.
Gdyby do 29 stycznia br. B. 
Towalewska nie odwołała wi-
ceburmistrza, wojewoda po po-
wiadomieniu ministra do spraw 
administracji publicznej wydałby 
zarządzenie zastępcze i sam po-
zbyłby stanowiska W. Lechnika.
- Jeśli prawdą jest, jak twierdzi 
pan redaktor, iż Bogusława Towa-
lewska najpierw odwołała swoje-
go zastępcę, a następnie powołała 
go z powrotem, to bez wątpienia 

kolejny raz naruszyła ustawę an-
tykorupcyjną - nie pozostawia 
złudzeń przewodnicząca Komisji 
Rewizyjnego Rady Miasta Wał-
cza, radna Anna Ogonowska. - 
Nie po to przecież ustawodawca 
w stosunku do wiceburmistrzów 
naruszających ustawę antyko-
rupcyjną przewidział sankcję w 
postaci obowiązkowego odwo-
łania ich ze stanowiska, by byli 
oni powoływani na to stanowi-
sko z powrotem i to natychmiast 
po odwołaniu. Takie bowiem 
odwołanie jest odwołaniem po-
zornym. Wolą ustawodawcy było 
przecież odsunięcie od pełnienia 
funkcji publicznych osób, które 
naruszyły zakazy ustawowe. Tym 
bardziej, że odwołanie wicebu-
rmistrza było równoznaczne z 
rozwiązaniem umowy o pracę w 
trybie dyscyplinarnym. Działanie 
Bogusławy Towalewskiej stanowi 
kolejny przykład rażącego naru-

szania prawa i pogardy dla prawa. 
Ubolewam, że burmistrzem Wał-
cza nie jest osoba praworządna, 
dająca przykład w przestrzeganiu 
prawa, lecz odwrotnie - jest nim 
osoba, która je narusza lub obcho-
dzi.
mk

Nowy wiceburmistrz Wałcza
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w naszej wsi, oni opowiadali mi 
historie swoich dziadków, szukali 
tu swoich korzeni. Niektórzy opo-
wiadali, że znają osoby, które są 
już „którymś tam nastym” pokole-
niem mieszkańców tych terenów. 
Chciałabym skontaktować się z 
tymi ludźmi, aby zorganizować 
coś na kształt patronatu czy opie-
ki nad tą starą częścią cmentarza, 
żeby te osoby wspierały nas w 
działaniach. Nie ukrywam, że do 
tego potrzebne są pieniądze, bo 
fundusz sołecki nie jest w stanie 
udźwignąć takiego przedsięwzię-
cia. Szukając informacji o historii 
Nakielna wiele faktów znalazłem 
na stronach niemieckich; teraz za 
pomocą internetu będę próbował 
zainteresować tematem utrzyma-
nia starej części cmentarza potom-
ków byłych mieszkańców wsi. Z 
takimi osobami zresztą już się spo-
tykałem. To świetna sprawa, gdy 
czytasz w internecie informację o 
rodzinie, która tutaj kiedyś miesz-
kała, a trzy miesiące później spoty-

kasz ich potomków. Taka sytuacja 
miała miejsce latem, gdy na festyn 
w Nakielnie przyjechali potomko-
wie byłych mieszkańców. Dlate-
go m.in. z myślą o tych ludziach 
chciałabym, żeby w przyszłości 
powstała np. ewidencja osób po-
chowanych na miejscowym cmen-
tarzu. Ale do tego długa droga...
***
Podobna sytuacja jest w parku 
nad jeziorem, w pobliżu plaży. Na 
wzniesieniu, przy ścieżce space-
rowej znajduje się sześć mogił, a 
raczej same fundamenty, z których 
część jest rozkopana. 
- Starsi mieszkańcy Nakielna opo-
wiadali, że tutaj były masowe gro-
by - mówi sołtys. - Dzisiaj zostały 
tylko rozkopane nagrobki. Zależy 
mi na ogrodzeniu tego terenu, bo 
te głębokie doły są niebezpieczne. 
Tutaj chodzi nie tylko o pamięć o 
naszych poprzednikach, ale zwy-
kłe bezpieczeństwo mieszkańców 
i turystów.
ks

Dokończenie ze str.3

Rada Miasta i Gminy w Człopie 
uchwaliła budżet. W projekcie za-
proponowanym przez burmistrza 
radni dokonali tylko dwóch nie-
wielkich zmian.

30 stycznia dyskutowano głównie o 
budżecie, lecz także zastanawiano 
się nad przebiegiem wchodzącej w 
życie reformy oświaty. Radni do-
konali dwóch zmian i przesunęli 60 
tysięcy na inne cele. W założeniu 50 
tysięcy miało kosztować stworze-
nie w Polsko-Niemieckim Centrum 
Kultury i Sportu groty solnej, a do-
datkowe 10 tysięcy miała pochło-
nąć adaptacja szatni przy saunie. 
Jak uzasadniał kierownik PNCKiS 
Marek Matela, grota solna przyczy-
niłaby się do poprawy zdrowia sta-
rzejącego się społeczeństwa miasta 
i gminy. Jednak radni zdecydowali 
inaczej i w budżecie na 2017 rok 30 
tysięcy przeznaczyli na remont ulicy 

Sportowej w Mielęcinie, a kolejne 
30 na założenie centralnego ogrze-
wania w budynku OSP w Wołowych 
Lasach.
- Najważniejsze, że otrzymaliśmy 
dotację z Urzędu Marszałkowskiego 
na dwie duże inwestycje - powie-
dział burmistrz Człopy Zdzisław 
Kmieć. - Ponad milion przezna-
czymy na generalną przebudowę 
wraz z kanalizacją i infrastrukturą 
ulic Strzeleckiej i Paderewskiego, 
a kolejne 750 tysięcy na budowę 
nawierzchni drogi i chodników na 
ulicach Rynkowej, Krótkiej i Koper-
nika.
Na prace został ogłoszony przetarg, 
roboty powinny rozpocząć się na 
wiosnę, a zakończenie prac najpraw-
dopodobniej odbędzie się jesienią.
Budżet miasta i gminy Człopa w 
2017 roku zamknie się kwotą nie-
spełna 20 milionów. Jak zapewnił 
jeden z radnych z dotacji oraz in-

nych źródeł udaje się pozyskać jesz-
cze dodatkowy milion.  
Na sesji rozmawiano również o nad-
chodzącej reformie oświaty. Przypo-
mnijmy, że w Człopie funkcjonuje 
oddzielnie szkoła podstawowa i 
gimnazjum i rozważane są dwa wa-
rianty reformy. Wygaszanie gimna-
zjum lub połączenie obu placówek, 
choć ta druga opcja może się wią-
zać ze zwolnieniami pracowników, 
szczególnie administracji.
- Przedstawiliśmy założenia refor-
my oraz warianty, jakie są rozwa-
żane w naszej gminie - powiedział 
po obradach przewodniczący Rady 
Zbigniew Tymecki. - Najprawdopo-
dobniej większość radnych opowie 
się za połączeniem obu szkół. Zwol-
nień pracowników raczej nie będzie. 
Część ma odejść na emeryturę, a 
część sama chce zrezygnować z pra-
cy.
piotr

Kosmetyczne zmiany
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LOKALE, NIERUCHOMOŚCI: PRACA: RÓŻNE:
Wynajmę sklep na ul. Kilińszcza-
ków tel: 67 258 26 84

Sprzedam nowe bezczynszowe 
mieszkanie, 40 m2, 3150zł/m2 
tel: 882 093 640

Sprzedam dwa mieszkania. Jedno 
bezczynszowe, własnościowe. 
Drugie bezczynszowe po częścio-
wym remoncie tel: 67 387 32 17 
kom. 608 797 224

Wynajmę lokal tel. 725 929 462

4 osobowe pokoje do wynajęcia 
tel. 790 386 813, 602 187 624

Sprzedam ziemię rolną 121 ha, 
gmina Człopa tel. 501 871 707

Sprzedam mieszkanie 2 pokojowe, 
zatorze I, parter 
tel. 693 424 150

Mieszkanie bezczynszowe przy 
Al. Zdobywców Wału Pomorskie-
go, sprzedam 55,59 m2
tel. 882 093 640

Sprzedam nowe mieszkanie w 
Wałczu 41,64 m2, 2-pokojowe 
tel. 882 093 640

Sprzedam garaż z kanałem na 
Dolnym Mieście 
tel. 662 362 939

Wynajmę lokal usługowo-handlo-
wy w centrum miasta z przenacze-
niem hndel, biuro, magazyn 
tel. 609 010 840

Sprzedam mieszkanie 2 pokojowe, 
zatorze I parter 
tel. 609 618 027

Do wynajęcia mieszkanie 2 poko-
jowe tel: 609 833 120

Sprzedam mieszkanie 60 m2, 1 piętro, 
Wałcz/E.Plater. Zadbane. Ogrzewanie 
ZEC. 3 tys./m2 do negocjacji. Piwnica, 
strych, ogródek. Możliwość dokupie-
nia garażu tel: 607 654 091

Sprzedam mieszkanie w domu dwuro-
dzinnym (parter) 80m2  
tel: 723 482 882

Zamienię mieszkanie własnościowe 
bezczynszowe w centrum Wałcza par-
ter 78m2 – trzy pokojowe na mniejsze 
(dwupokojowe do 1-go piętra najchęt-
niej z balkonem)  tel: 886 515 773

Wynajem pokoju tel: 888 108 966

Zatrudnie pracownika bu-
dowlanego na stałe tel. 694 
159 907

Praca dla tłumacza/ki 
J.niemieckiego, tłumaczenia 
maili, treści oraz rozmowy. 
Umowy o prace, cały etat 
kontakt: biuro@e-hermer.pl

Praca dla dietetyka – Cen-
trum Dietetyczne NaturHo-
use. CV proszę składać na 
adres Bydgoska 21a/2 Wałcz 
tel. 603 035 788

Zatrudnimy kucharkę 
tel. 600 279 932

Zatrudnię kierowcę, mecha-
nika, pracownika gospo-
darczego w gospodarstwie 
rolnym w Człopie.
Tel. 509 517 696

Poznam, zaopiekuje się sa-
motną starszą osobą tel: 516 
423 633

Czterogwiazdkowy hotel, 
niedaleko Berlina poszukuje 
pracownika technicznego 
ze znajomością hydrauliki. 
Język kontaktowy 
tel: 502 105 124

Zaopiekuję się dzieckiem 
(dziećmi) dyspozycyjna, 20 
lat doświadczenia 
tel: 721 325 819

Poszukuję niani – Przybko-
wo tel: 530 123 629

„VICTORIA CYMES” Sp. z o.o. 
w Wałczu zatrudni murarza-
-płytkarza na umowę o pracę. 
Tel. 67 2501024

Praca w Holandii dla kobiet, 
mężczyzn i młodzieży.
Wyjazdy przez cały 2017 rok, 
praca w różnych branżach.
Kontakt: Wałcz , Kościuszki 
12A, tel. 67-2584108,
oferta na stronie www.posred-
nictwoholandia.pl
lic. 4933

Remonty, wykańczanie 
mieszkań 
tel. 739 531 694

Gotówka na dowolny cel 
zadzwoń 
tel. 882 069 266

Usługi ogólnobudowlane, 
remonty mieszkań tel. 662 
332 515

Ocieplanie budynków 
tel. 881 507 760

Biuro Matrymonialne 
,,Dana” 
tel. 695 062 020

NIEMICKI Z SUKCESEM. 
Nauka, korepetycje, nie-
miecki dla opiekunek, tłu-
maczenia zwykłe, matura 
tel. 519 136 277

Sprzedam ziemię rolną 8,14 
h 
tel. 792 020 549

Remonty wykonczenia 
wnętrz 
tel. 504 160 153

Kredyty,Pożyczki dla 
każdego! Pozabankowe i 
Bankowe.Wysoka przyzna-
walność. 
Tel. 513 840 863

Sprzedam króliki 
tel: 67 250 94 71

Bezpłatny kurs języka nie-
mieckiego dla opiekunów 
osób starszych. Ilość miejsc 
ograniczona. Po kursie 
gwarantowana praca. Piła - 
514 781 838

REKLAMA

Ogłoszenia drobne: 99 gr za słowo. Ogłoszenia o pracę: 59 gr za słowo

SPRZEDAM
działki 2x1000m2 uzbrojo-
ne i z warunkmi zabudowy 
w starej części Ostrowca, 
przy lesie i blisko jeziora. 

Tel. 609 919 211
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Tegorocznemu Świętu Babci i 
Dziadka w szkole w Gostomi 
przyświecało hasło „Miłość łą-
czy pokolenia”. Tego dnia do 
szkoły zostali zaproszeni bab-
cie i dziadkowie  najmłodszych 
uczniów i przedszkolaków. 
Dzieci wyraziły swoją miłość 
do babć i dziadków poprzez 
recytację, śpiew i taniec oraz 
własnoręcznie przygotowane 
upominki. Niespodzianką były 
okolicznościowe torty przygo-
towane przez mamy. Podczas 
uroczystości nastąpiło także roz-
strzygnięcie konkursu fotogra-
ficznego na najładniejsze wspól-
ne zdjęcie wnuków z dziadkami. 
Oprac. AK

Miłość łączy pokolenia
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Kącik konsumenta             Co nurtuje konsumentów?

Franciszek Paweł PawlikOlaf Orzechowski
Norbert Szulc
Wiktor Kamil Woźny

Wadliwe obuwie - jak 
złożyć reklamację

Zima to trudny czas dla konsu-
mentów i dla... obuwia. Musi 
znosić dodatkową wilgoć, naprę-
żenia mechaniczne i sól drogową. 
Dobrze skonstruowane obuwie da 
sobie radę, o ile będziemy je do-
brze konserwować. Pamiętajmy 
przy zakupie, że tylko kalosze są 
w 100% wodoodporne. Pozostałe 
będzie odporne, o ile producent 
czy sprzedawca o tym zapewnią, 
oznaczając odpowiednio właści-
wości obuwia.

Zwykłe obuwie skórzane nie jest 
wodoodporne. Aby w typowych 
warunkach zimowych obuwie 
nie przemokło od razu, musimy 
je odpowiednio zakonserwować. 
Pamiętajmy, że nawet najlepsze 

pasty i spraye nie spowodują, że 
będzie można skakać po kału-
żach.
Po zakonserwowaniu możemy 
jednak oczekiwać, że w zwykłych 
warunkach zimowych obuwie po-
może nam dotrzeć „suchą stopą” 
po chodniku na rozsądną odle-
głość. Jeżeli przemaka od razu, 
pomimo dobrego „zapastowania”, 
rozwarstwia się podeszwa, psuje 
zamek błyskawiczny w kozakach 
możemy złożyć reklamację.
Zasady odpowiedzialności sprze-
dawcy za wady obuwia   zostały 
uregulowane   w art. 556 i nast. 
ustawy z dnia 23 kwietnia 1964 
r. - Kodeks cywilny (t.j. Dz. U. 
2016, poz. 380 z późn. zm.) - da-
lej k.c. Jest to odpowiedzialność 
z tytułu rękojmi za wady fizyczne 
i wady prawne rzeczy sprzedanej. 
Sprzedawca odpowiada za wady 
obuwia, o ile zostały one stwier-
dzone przed upływem 2 lat od 
wydania.
Jeśli w tym terminie, w obuwiu 
ujawniła się wada, konsument 
może:
- żądać wymiany towaru na nowy,
- żądać usunięcia wady, np. po-
przez naprawę towaru,
- obniżyć  cenę - należy przy tym 
wskazać, o ile ją obniżamy,

- odstąpić od umowy sprzedaży i 
zażądać zwrotu ceny.
Konsument może zażądać w pi-
śmie reklamacyjnym każdego z 
wyżej wymienionych rozwiązań. 
Jednak pod pewnymi warunkami 
i z pewnymi zastrzeżeniami:
- wymiana produktu na nowy - 
sprzedawca może nam odmówić, 
jeśli jest to opcja niemożliwa do 
zrealizowania, np. nie ma już w 
sprzedaży naszego obuwia, lub 
wymaga nadmiernych kosztów, 
np. naprawy wymaga tylko jeden 
i w dodatku tani element produk-
tu;
- usunięcie wady - tu sytuacja 
przedstawia się podobnie, sprze-
dawca może odmówić, gdy 
naprawa jest niemożliwa, np. 
zaprzestano produkcji części za-
miennych, lub wymaga nadmier-
nych kosztów, np. naprawa będzie 
droższa niż zakupiony towar;
- obniżenie ceny - konsument 
musi określić kwotę, o która cena 
ma być obniżona, obniżona cena 
powinna pozostawać w takiej 
proporcji do ceny wynikającej z 
umowy, w jakiej wartość rzeczy 
z wadą pozostaje do wartości 
rzeczy bez wady. Sprzedawca na-
tomiast może, po uprzednim po-
wiadomieniu konsumenta, zapro-

ponować niezwłoczne usunięcie 
wady lub wymianę;
- odstąpienie od umowy - od 
umowy konsument może odstą-
pić tylko wtedy, gdy wada ma 
charakter istotny. Istotność wady 
rozpatrujemy, biorąc pod uwagę 
także kryteria subiektywne, może 
to być nawet kolor, np. obuwia, 
jeśli to on był jedną z decydują-
cych dla konsumenta cech przesą-
dzającym o zakupie. Również w 
tym przypadku sprzedawca może, 
po uprzednim powiadomieniu 
konsumenta, zaproponować nie-
zwłoczną naprawę lub wymianę.
Jeżeli odstąpimy od umowy, 
sprzedawca może jednokrot-
nie zablokować to żądanie, nie-
zwłocznie usuwając wadę lub wy-
mieniając rzecz. Ale tylko jeden 
raz. Przy drugiej reklamacji, gdy 
wada jest istotna, nasze żądanie 
zwrotu pieniędzy jest ostateczne. 
Nie musi to być ta sama wada.
Sprzedawca zwraca kwotę pienię-
dzy, jaką otrzymał. Ewentualny 
spadek ceny tego typu produktów 
lub wartości towaru w związku 
z jego użytkowaniem nie ma tu 
znaczenia.
Jeżeli nasze żądanie zwrotu pie-
niędzy jest zasadne, sprzedawca 
nie może bez naszej zgody zwró-

cić pieniędzy na kartę podarunko-
wą lub bon. Nie może też zmusić 
do wyboru innej rzeczy ze sklepu 
w tej samej cenie.
Pamiętajmy, że sprzedawca nie 
może w umowie zawartej z nami 
napisać, że nie będzie odpowia-
dał za towar bądź w jakikolwiek 
sposób tę odpowiedzialność ogra-
niczyć. Nie może też wystawić w 
sklepie plakietki „Po odejściu od 
kasy reklamacje nie będą przyj-
mowane”.
Jest jeden wyjątek: to przypadek 
gdy kupujemy wadliwą rzecz, ale 
sprzedawca poinformował nas o 
wadzie lub o wadzie wiedzieli-
śmy w momencie zakupu. Zwy-
kle dotyczy to przypadków sprze-
daży rzeczy wybrakowanych z 
obniżoną ceną.
Uwaga! Wyłączenie odpowie-
dzialności sprzedawcy będzie 
dotyczyć tylko wady, o której 
sprzedawca nas poinformował. W 
pozostałym zakresie sprzedawca 
będzie odpowiadał normalnie - 
jak przy każdej ujawnionej wa-
dzie.

Mieczysława Łukaszewcz, prezes 
Federacji Konsumentów w 
Wałczu

RE
KL

AM
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Wnyków już nie założy
Policjanci Wydziału Dochodze-
niowo-Śledczego wspólnie ze 
Strażą Leśną zatrzymali kłu-
sownika. 66-latkowi grozi kara 
pozbawienia wolności do 5 lat.

W wyniku działań policjantów 
zajmujących się przestępczością 
gospodarczą Wydziału Docho-
dzeniowo-Śledczego KPP zatrzy-
mano 66-letniego mężczyznę, 
który zakładał wnyki zbudowane 
ze stalowej linki.
- Na podstawie pozyskanych in-
formacji funkcjonariusze prze-
prowadzili wspólne działania ze 
Strażą Leśną. Sprawca kłusował 
tym na sarny i jelenie. Działania 
mundurowych zapobiegły bez-
prawnemu kłusowaniu - relacjo-
nuje rzecznik KPP w Wałczu mł. 
asp. Beata Budzyń. - Kłusownic-

two jest przestępstwem. Już samo 
posiadanie, wytwarzanie czy 
wprowadzanie do obrotu narzędzi                     
i urządzeń przeznaczonych do 
kłusownictwa jest przestępstwem 
podlegającym grzywnie, karze 
ograniczenia wolności lub pozba-
wienia wolności do roku. Nato-

miast wchodzenie w posiadanie 
zwierzyny za pomocą wnyków, 
dołów, trucizn, samostrzałów czy 
też broni i amunicji innej niż my-
śliwska - stanowi przestępstwo 
podlegające karze do 5 lat pozba-
wienia wolności.
Oprac. AK
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Prace budowlane idą pełną parą. 
Wszystko zgodnie z harmonogra-
mem, a więc już w kwietniu przy-
szłego roku lokatorzy otrzymają 
klucze do swoich mieszkań. Nie-
mal jedna czwarta lokali została 
już sprzedana. Co dzieje się obec-
nie na placu budowy?

Fundamenty inwestycji
Projekt Janusza Bielenia zakłada 
przekształcenie historycznego bu-
dynku wieży ciśnień. Wieża zosta-
nie połączona z nowym, siedmio-
piętrowym budynkiem za pomocą 
szklanej fasady. Dzięki temu za-
bytkowy obiekt będzie wizualnie 
oddzielony od nowego obiektu, a 
na każdej kondygnacji znajdzie się 
mieszkanie połączone z okrągłym 
pokojem w wieży. Na szczycie 
znajdzie się unikalny, trzypozio-
mowy apartament z 45-metrowym 
tarasem i widokiem na panoramę 
miasta.
Na ten moment został wykonany 
fundament i część ścian piwnic. 
Rozebrana została górna część wie-
ży. Blacha i armatura zostanie na-
stępnie wykorzystana jako dekora-
cja wspólnej części budynku.
Do końca sierpnia powstać ma bry-

ła budynku. W lutym 2018 roku 
zakończą się główne prace budow-
lane. 

Bezpieczna inwestycja
Za wykonanie inwestycji odpowia-
da Przedsiębiorstwo Budowlane 
„Peberol” z Chodzieży. To doświad-
czona firma, która ma na koncie 
niemal 250 dużych realizacji. Na 
budowie pracuje około 30 osób. 
Doświadczony wykonawca oraz 
umowa deweloperska to gwarancje 
zabezpieczające interes inwestora. 
Po podpisaniu umowy notarialnej 
klient wpłaca 15% wartości miesz-
kania na rachunek powierniczy. Na-
stępne przelewy wykonuje w miarę 

postępu prac. Nad działaniami de-
welopera czuwa bank, który przed 
dokonaniem wpłaty potwierdza, że 
harmonogram jest realizowany.

Jedyne takie miejsce
Inwestor chce przyciągnąć zarów-
no mieszkańców Wałcza jak i lu-
dzi, którzy szukają wyjątkowego 
apartamentu na wakacje. Unikato-
wy pomysł i doskonała lokalizacja 
sprawiają, że Apartamenty Wieża 
są doskonałą, przyszłościową inwe-
stycją. O tym, jak będzie prezento-
wał efekt finalny, przekonamy się 
już za kilkanaście miesięcy.

Zgodnie z planem
REKLAMA
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U Igorka w wieku 10 mie-
sięcy zdiagnozowano cięż-
ką genetyczną chorobę, 
mukowiscydozę. W szpita-
lu rodzice otrzymali infor-
mację, że jest to choroba 
nieuleczalna, prowadząca 
w nieodległym czasie do 
śmierci. Mukowiscydoza to 
choroba wielonarządowa, 
która atakuje głównie układ 
oddechowy i pokarmowy. 
Zaczęła się walka, o każ-
dy dzień i o każdy oddech  
Igorka. Okresowe wizy-
ty, co pół roku w Szpitalu 
Klinicznym w Poznaniu, 
dwutygodniową antybioty-
koterapię dożylną i badania 
kontrolne. Leczenie choro-
by polega przede wszystkim 
na opanowaniu objawów, 
spowolnieniu postępowa-

nia choroby i poprawieniu 
warunków życiowych cho-
rego. W leczeniu stosuję się 
antybiotyki i mukolityki, w 
celu poprawienia ewaku-
acji gęstego lepkiego śluzu 
z układu oddechowego oraz 
leki osłonowe i wzmacnia-
jące organizm. 
Aktualnie oprócz przyj-
mowania leków w postaci 
doustnej, Igor wymaga in-
halacji 5 razy dziennie i 2 
razy dziennie drenażu uło-
żeniowego, a w przyszło-
ści inhalacje będą musiały 
być prowadzone z większą 
częstotliwością. Niestety 
wyniki badań wskazują na 
zmiany zwłóknieniowe w 
dolnym prawym płucu oraz 
na niewydolność trzustki, z 
następowymi zaburzenia-

mi trawienia i wchłaniania. 
Mukowiscydoza objawia 
się przede wszystkim prze-
wlekłą chorobą oskrzelo-
wo-płucną, również uciąż-
liwym kaszlem, niekiedy 
dusznością. Organizm cho-
rego produkuje nadmierny 
lepki śluz, który powoduje 
zaburzenia we wszystkich 
narządach posiadających 
gruczoły śluzowe.
Igorek pomimo tylu przejść i 
pobytów w szpitalu jest bar-
dzo wesołym i grzecznym 
chłopcem, obecnie trenuje 
piłkę nożną i bardzo lubi 
wycieczki rowerowe oraz 
aktywne spędzanie czasu. 
Jak większość rówieśników 
lubi wszelkiego rodzaju gry 
i zajęcia konstrukcyjne z 
klocków lego.

Historia choroby 
Igora Fonsa

- Cieszę się, że realizujecie wła-
sne marzenia i rozwijacie swoją, 
małą ojczyznę - mówił podczas 
podsumowania ubiegłego roku 
w gminie Człopa wicemarszałek 
województwa Ryszard Mićko. - 
Stwarzacie dobry klimat do życia 
w gminie i macie wiele pomysłów 
na dalszy rozwój.

W sali Polsko-Niemieckiego Cen-
trum Kultury i Sportu w Człopie 
27 stycznia gościli wicestarosta 
Jolanta Wegner, burmistrzowie 
ościennych miast i gmin - Bogu-
sława Towalewska, Piotr Pawlik, 
Krzysztof Hara, Jan Matuszewski, 
a także burmistrz Trzcianki Krzysz-
tof Czarnecki. Przybyli również 
przedstawiciele policji, straży i du-
chowieństwa. W sali zasiedli radni 

Rady Miasta i Gminy, sołtysi, le-
śnicy i pracownicy oświaty, a także 
dyrektorzy i kierownicy placówek 
samorządowych. Honory domu 
pełnił burmistrz Zdzisław Kmieć.
- Cieszę się, że przyjęliście nasze 
zaproszenia i możemy pochwa-
lić się sukcesami ubiegłego roku 
i przedstawić plany na przyszłość 
- mówił burmistrz Człopy. - Spo-
tkanie noworoczne to dobra okazja, 
aby powiedzieć co zrealizowaliśmy 
dla dobra mieszkańców w 2016 
roku i pokazać, jakie wyzwania 
czekają nas w tym właśnie się roz-
poczynającym. Człopa w ubiegłych 
12 miesiącach zajęła 10 miejsce po-
śród 582 podmiotów w pozyskiwa-
niu środków unijnych i obiecuję, że 
nie zwolnimy tempa.
Burmistrz w swoim wystąpieniu 

przypomniał ubiegłoroczne inwe-
stycje i związane z nimi nakłady. 
Goście gratulowali sukcesów i ży-
czyli kolejnych udanych lat, a w 
imieniu samorządowców głos za-
brała  Bogusława Towalewska.
- Początek roku to okres podsu-
mowań i we wszystkich gminach 
słuchamy czego dokonano - mó-
wiła burmistrz Wałcza. - Czasami 
zazdrościmy, a czasami myślimy, 
że u nas jest trochę lepiej. Życzy-
my wam, aby wasze plany na ten 
rok się ziściły, a sukcesy nie były 
mniejsze niż w ubiegłym.
W dalszej części uroczystości bur-
mistrz wręczył statuetki za dzia-
łalność kreującą pozytywny wize-
runek miasta i gminy, a także za 
działania mające na celu rozwój 
wsi.
Za szczególny wkład w rozwój 
gospodarczy i promocję miasta 
i gminy  wyróżnienia otrzymali: 
Piotr Biliński, Joanna Kuszczak, 
Mariusz Bogacz, Krystyna Gryćko, 
Marcin Nieradka, Waldemar Wach, 
Mirosław Wójcik, Piotr Grzelak i 
Tomasz Sokołowski.
Za wspomaganie działań mających 
na celu promocję oraz rozwój wsi 
wyróżnienie odebrała Jolanta Dra-
bińska. Natomiast za wspomaganie 

działań mających na celu zaan-
gażowanie w integrację lokalnej 
społeczności nagrodzono Miejsko-
-Gminny Ośrodek Pomocy Spo-
łecznej.
Ksiądz Bogdan Podbielski, Kazi-
mierz  Maciejewski, Bartosz Bal-
cerzak, Małgorzata Lach-Gwiazda 
i Zdzisław Sobczak otrzymali po-
dziękowania za współpracę z sa-
morządem. Zespół Jagliczanki oraz 
Dariusza Pilipa uhonorowano za 
wspomagania działań mających na 
celu promocję miasta i gminy. So-
łectwa Drzonowo, Jaglice, Golin, 
Mielęcin, Trzebin, Przelewice, Wo-
łowe Lasy i Pieczyska za zaangażo-
wanie w rozwój wsi otrzymały po 

700 złotych na potrzeby sołectw.
Listy gratulacyjne otrzymali ro-
dzice szczególnie uzdolnionych 
uczennic. Kinga i Łukasz Ławni-
czek i ich córka Julia, Bożena Wnu-
k-Olijarczyk, Roman Olijarczyk z 
córką Joanną oraz Agnieszka i Jó-
zef Cieplińscy z córką Alicją.
Zaprezentowano również film o 
tym, co wydarzyło się w gminie w 
ubiegłym roku. Całość była prze-
platana występami przedszkolaków 
oraz zespołu Abrakadabra z Miro-
sławca. Na koniec, w części nieofi-
cjalnej, tradycyjną lampką szampa-
na wzniesiono toast za pomyślność.
piotr

Jest się czym pochwalić
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Zmiany nie na korzyść 
czyli co słychać u przedsię-

biorców (cz. 2)

Dzisiaj druga część zmian 
dotyczących podatków przed-
siębiorców oraz już szerzej 
umów zlecenia i oświadcze-
nie usług. Te drugie zmiany 
są istotne nie tylko dla du-
żych przedsiębiorców ale dla 
wszystkich świadczących tzw. 

samozatrudnienie i wynikają 
ze zmian dotyczących płacy 
minimalnej.

Szerszy dochód na terytorium 
RP
W 2017r. ustawodawca roz-
szerzył przykładowy katalog 
dochodów (przychodów) osią-
ganych na terytorium Rzeczy-
pospolitej Polskiej. Dotych-
czas wykaz ten obejmował 
pracę, działalność wykony-
waną osobiście i działalność 
gospodarczą wykonywane na 
terytorium Polski a ponadto 
dochody z położonej na tery-
torium Polski nieruchomości. 
Obecnie do powyższego ka-
talogu dodane zostały m. in. 
dochody (przychody) z:
- papierów wartościowych 
oraz pochodnych instrumen-
tów finansowych dopusz-

czonych do publicznego ob-
rotu na terytorium Polski w 
ramach regulowanego rynku 
giełdowego,
- tytułu przeniesienia własno-
ści udziałów (akcji) w spół-
ce, w której co najmniej 50% 
wartości aktywów stanowią 
nieruchomości położone na 
terytorium Polski lub prawa 
do takich nieruchomości 
- tytułu należności regulowa-
nych przez podmioty mające 
miejsce zamieszkania, siedzi-
bę lub zarząd na terytorium 
Polski, niezależnie od miejsca 
zawarcia umowy i wykonania 
świadczenia.

Ewidencja czasu pracy przed-
siębiorców
Wraz z początkiem nowego 
roku możemy spodziewać się 
zmian co do sposobu prowa-

dzenia ewidencji usług przez 
przedsiębiorców (osoby pro-
wadzące działalność gospo-
darczą). W teorii ewidencja 
ma pozwolić Państwowej In-
spekcji Pracy na sprawdzenie, 
czy zatrudniony na kontrak-
cie jest odpowiednio wyna-
gradzany. Dotyczyć ma to w 
szczególności branży takich 
jak ochrona, sprzątanie czy ca-
tering i odnosić ma się do tzw. 
samozatrudnienia (tj. osób 
prowadzących działalność 
gospodarczą zamiast umowy 
o pracę). Jak jednak te roz-
wiązania będą funkcjonować 
w praktyce? Tutaj jak zwykle 
może być zupełnie inaczej niż 
zakładał to ustawodawca.

Gdzie szukać?
Samo znalezienie podstawy 
prawnej dotyczącej obowiąz-

ku prowadzenia ewidencji 
pracy przez przedsiębiorców 
może nastręczać dużych trud-
ności. Także dla wyjaśnienia 
wszelkich wątpliwości od 1 
stycznia 2017r. zmianie uległy 
przepisy ustawy z dnia 10 paź-
dziernika 2002 r. o minimal-
nym wynagrodzeniu za pracę 
a dokładnie dodane zostały m. 
in. artykuły od 8a do 8f.  

W kolejnym artykule dal-
sze informacje dotyczącej tej 
istotnej zmiany związanej ze 
sposobem ewidencji czasu 
pracy osób samo zatrudnio-
nych (prowadzących działal-
ność gospodarczą niejako w 
zastępstwie umowy o pracę).

radca prawny 
Marcin Machyński
kancelaria.walcz@gmail.com

REKLAMA

Do redakcji zgłosił się zbul-
wersowany Czytelnik, który 
miał pretensje do Wałeckiego 
Centrum Kultury o to, że na 
atrakcyjne koncerty rezerwu-
je się  bilety dla wybranych 
osób. Jeżeli ktoś taki rezygnuje 
w ostatniej chwili, miejsca po-
zostają wolne. Kierownictwo 
WCK zaprzecza i stwierdza, 
że nikt nie jest uprzywilejowa-
ny, choć przyznaje, że sposób 
dystrybucji wejściówek należy 
poprawić.

- W niedzielę 29 stycznia odby-
wał się koncert TSA - opowia-
da pragnący zachować anoni-
mowość nasz Czytelnik. - Nie 
miałem biletu, lecz poszedłem 
do WCK z nadzieją, że jednak 
wejściówkę uda mi się kupić. 
Okazało się, że bilety jeszcze 
są, lecz - jak powiedziała pani w 
kasie - zarezerwowane dla pani 
burmistrz i pana skarbnika. Zdzi-
wiłem się, ponieważ jeżeli ktoś 
zamawiający bilety nie potwier-
dzi rezerwacji na tydzień przed 
występem, wejściówki powinni 

wrócić do normalnej sprzedaży. 
Czekaliśmy do rozpoczęcia kon-
certu i kiedy okazało się, że pani 
burmistrz nie przyszła, kupiłem 
dwie wejściówki - co należy 
podkreślić - na najlepsze miej-
sca. Lecz obok mnie były kolej-
ne dwa wolne miejsca, a puste 
fotele widziałem również w in-
nych częściach sali. Jest to tym 
bardziej przykre, że przed WCK 
czekali ludzie, którzy również 
chcieli wejść na koncert i po-
mimo wolnych miejsc odeszli z 
kwitkiem. Dziwi to tym bardziej, 
że na dostawionych krzesłach 
siedzieli słuchacze, tak więc wi-
dać było, że koncert cieszył się 
dużym zainteresowaniem.
Kierownictwo WCK zapewnia, 
że nikt przy zamawianiu bile-
tów nie jest na uprzywilejowa-
nej pozycji, a żadna z osób nie 
otrzymuje wejściówki za darmo. 
Jednak dyrektorka przyznaje, że 
sposób dystrybucji biletów jest 
przestarzały i na pewno ulegnie 
zmianie.
- Czasami jesteśmy proszeni 
przez radnych, urzędników z 

ratusza lub też inne osoby o re-
zerwację biletów, ponieważ chcą 
uczestniczyć w koncercie - tłu-
maczył dyrektor WCK Krysty-
na Kalwasińska. - Zapewniam 
jednak, że nikt nie otrzymuje 
biletów za darmo. W tym kon-
kretnym przypadku wejściówki 
zarezerwowała pani wicebur-
mistrz, która zachorowała i tele-
fonicznie odwołała rezerwację. 
Przyznaję, że na pół godziny 
przed koncertem. Zdarza się 
również, że widzowie wykupią 
bilety, lecz z różnych przyczyn 
nie przychodzą na występy i być 
może taka sytuacja zdarzyła się 
w niedzielę, stąd wolne miej-
sca. Wejściówki kupili goście ze 
Szczecina, czy Piły i być może 
to oni nie przyszli. Uczymy się 
na błędach i dlatego odchodzimy 
od dotychczasowej formy rezer-
wacji biletów. Trzymanie zare-
zerwowanych miejsc do końca 
jest niewłaściwe i dlatego z tego 
rezygnujemy. Jeżeli na tydzień 
przed imprezą rezerwacja nie 
będzie potwierdzona, bilety au-
tomatycznie wracają do ogólnej 

Bilety dla wybranych?
puli. Chcieliśmy jak najlepiej, 
lecz przekonujemy się, że tak 
nie można. I tu nie chodzi tylko 
o pracowników tego czy innego 
urzędu, ponieważ wiele osób re-
zerwuje bilety i później ich nie 
wykupuje.
Jak zapewnia pani dyrektor, w 
regulaminie sprzedaży biletów 
zostaną wprowadzone odpo-
wiednie zmiany i teraz rezerwa-
cje trzeba będzie potwierdzić. 

Już teraz można kupić bilety 
prze internet, lecz ta forma naby-
cia wejściówek nie jest jeszcze 
zbyt popularna. Od przyszłego 
koncertu każdy, kto nie potwier-
dzi rezerwacji, będzie się musiał 
liczyć z tym, że jego bilety kupi 
ktoś inny.
piotr
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Idzie facet brzegiem Wisły. 
Widzi faceta klęczącego i 
pijącego wodę z rzeki. 
Spacerowicz woła: 
-Co pan robi? Niech pan nie 
pije! Otruje się pan, chemi-
kalia i odpadki! 
-Was? Ich verstehe nicht! 
-Powoli, bo zimna.

Na budowie: Przychodzi 
facet i się pyta: 
- Ilu was tu pracuje? 
- Z majstrem, czy bez? 
- Z majstrem. 
- 26. 
- A bez? 
- Bez majstra, to tu nikt nie 
pracuje.

Dwóch młodych ludzi rozma-
wia w okopach. 
- Jak się tutaj znalazłeś? 
- Jestem kawalerem, lubię 
wojnę, więc poszedłem na 
ochotnika. A ty? 
- Jestem żonaty, lubię spokój, 
więc poszedłem na ochot-
nika. 

Było trzech kumpli: Zaczep-
ka, Stulpysk i Kultura. 
Pewnego dnia Zaczepka za-
ginął, więc przyjaciele poszli 
na policję, zgłosić zaginięcie. 
Przed komisariatem Stulpysk 
mówi: 
- Ty, Kultura, tutaj zaczekaj, a 
ja wszystko załatwię i wszedł 
do środka. 
- Nazwisko? - pyta policjant. 
- Stulpysk. 
- Gdzie pańska kultura? 
- Została za drzwiami. 
- To czego pan tu szuka? 
- Zaczepki... 

Blondynka siedzi ze swoim 
chłopakiem na ławce w par-
ku. Pyta się go: 
- Kochanie, czy to prawda, że 
płazy nie mają mózgu? 
- Prawda, Żabciu - odpowia-
da chłopak.

REKLAMA
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Centrum Informacji Turystycznej 
czynne:

wtorek – piątek od godz. 10:00 – 17:00
sobota od godz. 09:00 – 16:00

Szczegółowe informacje odnośnie 
wszystkich imprez, zajęć, warsztatów 

oraz kółek zainteresowań 
będzie można uzyskać 

w Centrum Informacji Turystycznej  
i Kulturalnej (hol WCK) pod 

nr tel. 67 381 95 60 lub na stronie 
internetowej www.wck.info.pl

09.02.2017 r. godz. 16:00
Spotkanie przyrodnicze „ Biblioteka 
z Dinozaurami cz.2 Spotkanie z T - 

REXEM” /MBP WCK/koszt 5 zł/ilość 
miejsc ograniczona/

09.02.17 godz 16:00 i 18:30
Koncert Orkiestry Reprezentacyjne-
go Zespołu Artystycznego Wojska 

Polskiego / sala widowiskowa/

09.02.17 r. godz. 17:00
Warsztaty decoupage – Zegary w 

Stylu Vintage /sala 010/koszt 35 zł/

10.02.17 r. godz. 19:00
Kabaret Łowcy. B /sala widowisko-

wa/bilety 35 zł/

16.02.17 r. godz. 17:00
Wieczorek Poetycki /MBP WCK/

24.02.17 r. godz. 18:00
Spektakl „Przyszedł mężczyzna do 
kobiety”/sala widowiskowa/ bilety 

25 zł , 30 zł i 40 zł /

28.02.17 r. godz. 17:00
Zajęcia pokazowe – Nauka Przez 

Zabawę – Nauka Przez Ruch / czy-
telnia MBP WCK/ 

10.02.2017 r.
Kabaret Łowcy.B

Terminarz kina „Tęcza”

03 – 09.02.2017 r. godz. 17:45 i 
20:00 „LA LA LAND” bilety po 16 zł/

prod. USA/od 15 lat/

10 – 12.02.17 r. godz. 14:00 
„SING” bilety po 13 zł/prod. Japan, 

USA/b.o/

10 – 12.02.17 r. godz. 15:30 „Ciem-
niejsza Strona Graya” bilety po 16 

zł/prod. USA/

10 – 23.02.17 r. godz. 17:45 i 20:00 
„Ciemniejsza Strona Greya” bilety 

po 16 zł/prod. USA/

REKLAMA

26 stycznia w sali ślubów Urzę-
du Miasta w Człopie odbyła 
się uroczystość złotych godów. 
W imieniu prezydenta Rzeczy-
pospolitej Polskiej medale za 
długoletnie pożycie małżeńskie 
wręczył burmistrz Zdzisław 
Kmieć. 

Otrzymali je Konstanty i Wiera 
Czyżowie, Stefan i Jadwiga Gó-
rajowie, Piotr i Krystyna Gryćko-

wie, Ireneusz i Zofia Grzybkowie, 
Tadeusz i Krystyna Mieluchowie, 
Antoni i Marianna Pirógowie, Jan 
i Aldona Ryżkowie, Stanisław i 
Daniela Sawczyszynowie oraz 
Jan i Maria Wydrychowie. 
- Minęło 50-lecie waszego poży-
cia małżeńskiego. Nie każdemu 
dano, by po tylu latach mógł my-
ślami wracać do tamtych chwil, 
kiedy pełen miłości i radości 
wstępował w związek małżeński. 

Wam życie tego nie poskąpiło i 
dało możliwość doczekania tego 
pięknego jubileuszu.- mówił bur-
mistrz. - 50 lat temu stanęliście 
na ślubnym kobiercu. Przyrzekli-
ście sobie miłość, uczciwość oraz 
dzielenie wspólnego losu na do-
bre i złe. Fakt, że dzisiaj jesteśmy 
tu razem świadczy o tym, że przy-
rzeczenia tego dotrzymaliście 
mimo wielu zdarzeń życiowych, 
mimo trudów dnia codziennego 

i wszelkich trosk o byt i trwałość 
waszej rodziny. Po części oficjal-
nej jubilaci wznieśli toast za do-
tychczasowe lata spędzone razem 
i za kolejne lata małżeństwa. Nie 
zabrakło również specjalnie na 
tą okazję upieczonego tortu oraz 
drobnych upominków od burmi-
strza Zdzisława Kmiecia. 
Oprac. AK 

Złote pary

Nietuzinkowe spojrzenie na 
świat, dystans do otaczającej 
nas rzeczywistości, dużo hu-
moru i pozytywnej energii, 
własne piosenki o niezwykle 
głębokim przekazie no i... 
rozciągnięte swetry! Oto w 
skrócie cały kabaret Łow-
cy.B. 

To wybuchowa mieszanka 
spontaniczności i dużej ilości 
improwizacji. Wszystko to w 
oparach absurdu, którego nie 
powstydziłby się Monty Py-
thon. Jako jedyni w swoich 
spektaklach grają muzykę na 
żywo, w autorskich kompo-

zycjach. Żaden instrument nie 
pochodzi z kradzieży.
Kto raz był na spektaklu Łow-
ców, wie, że ilość energii wy-
dzielonej na scenie wystarczy 
do zasilenia małego miastecz-
ka, a liczba spalonych kalorii 
jest dla chłopaków lepszym 
treningiem niż Chodakowska.
Bilety na spektakl, który odbę-
dzie się w Wałeckim Centrum 
Kultury 10 lutego, można ku-
pić w WCK oraz na portalu 
KupBilecik.pl i Biletyna.pl. 
My dla naszych Czytelników 
mamy dwa podwójne zapro-
szenia. Wystarczy tylko od-
powiedzieć na pytanie: skąd 
pochodzą członkowie kabare-

tu Łowcy.B. Na odpowiedzi 
czekamy do piątku do godz. 
15.00, prosimy je wysyłać na 

adres: extra walcz@gmail.com. 
Decyduje kolejność zgłoszeń.

Wejściówki do wygrania
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W trakcie sesji Rady Gminy Wałcz 
26 stycznia radni wyraźnie dali do 
rozumienia wójtowi, że przepływ 
informacji pomiędzy Radą a wój-
tem praktycznie nie istnieje. Oka-
zuje się bowiem, że o wielu dzia-
łaniach wójta radni dowiadują się 
z gazet czy portali społecznościo-
wych.

Radni z drobnymi poprawkami 
uchwalili ramowy plan pracy Rady 
Gminy na br., plan pracy Komisji 
Rewizyjnej oraz jednogłośnie przy-
jęli Gminny Program Profilaktyki i 
Rozwiązywania Problemów Alkoho-
lowych. W swojej informacji z pracy 
pomiędzy sesjami wójt Jan Matu-
szewski mówił m.in. o przygotowa-
niach do reformy oświaty i idącymi 
za tym spotkaniami z rodzicami czy 
o rozmowie z przedstawicielem firmy 
Altvater, mającej na celu uzgodnienie 
szczegółów dotyczących wywozu 
odpadów komunalnych. Informację 
z pracy pomiędzy sesjami przedsta-
wiła również przewodnicząca Rady 
Gminy Agnieszka Cybulska. W dużej 
mierze dotyczyło to pism od miesz-
kańców wpływających do biura Rady. 
Radni jednogłośnie przegłosowali 
projekty uchwał w sprawie statutu 
Gminnego Ośrodka Pomocy Społecz-
nej, ustanowienia pomników przyro-
dy i zmian w budżecie.
Pytania i interpelacje radnych doty-
czyły przede wszystkim remontów 
dróg i chodników oraz oświetlenia, 
ale pojawiły się także pytania doty-
czące działań wójta, o których radni 
nie mieli pojęcia.
- Dowiedziałam się, że gmina dofi-
nansowuje organizację turnieju hoke-
jowego, który odbywa się w Wałczu, 
na plakacie jest logo gminy. Nie zo-
staliśmy o tym fakcie poinformowani, 
dlatego chciałabym dowiedzieć się ile 
pieniędzy na to przekazuje gmina, ja-
kie drużyny startują, czy w gminie są 
jakieś drużyny hokejowe, bo skoro fi-
nansujemy turniej, to chyba powinien 
być skierowany przede wszystkim do 
naszych mieszkańców - pytała radna 
Bogusława Wojdyła.
- Mnie interesuje ilu mieszkańców z 
naszej gminy weźmie udział w takiej 

imprezie, która nie jest organizowana 
na terenie gminy, ale w mieście - do-
dała Agnieszka Cybulska.
- W poprzedniej kadencji wszystkie 
pisma, które wpływały do wójta były 
przekazywane także do Rady Gminy, 
był czytelny przepływ informacji. 
Wiedzieliśmy, na co wójt wydaje 
pieniądze, jaka organizacja chciałaby 
dostać dofinansowanie, wiedzieliśmy 
o tym, że gmina dofinansowuje jakąś 
imprezę. W tej kadencji nie mamy 
dostępu do takich informacji - mówi-
ła radna Sylwia Walczak. - O wielu 
rzeczach, które robi wójt, dowiadu-
jemy się albo z gazet albo z interne-
tu. Chociażby takie wydawnictwo 
„Szkice historyczne gminy Wałcz”. 
O tym, że jest taka publikacja dowie-
dzieliśmy się z internetu, a przecież 
została sfinansowana z gminnych pie-
niędzy. Nie wiemy ile to kosztowało, 
ile egzemplarzy zostało wydanych, 
gdzie są dostępne. Takie sytuacje za 
kadencji poprzedniego wójta były nie 
do pomyślenia.
Podobna sytuacja była z grą „O pu-
char wójta gminy Wałcz”, o istnieniu 
której znaczna część radnych dowie-
działa się z ... Teleexpressu.
- Pieniądze są również wydawane 
na publikację w mediach informacji 
z gminy. Niestety, znajdują się tam 
informacje tylko o pracy wójta, nie 
ma ani słowa o tym, co robią radni. 
A my przecież także pracujemy, tylko 
nasza praca nie jest tak widowiskowa, 
medialna. Ale też chcielibyśmy poka-
zać naszym mieszkańcom, co robimy. 
Ostatnio dałam informacje do prasy, 
ale niestety nie zostały one opubliko-

wane - mówiła Agnieszka Cybulska.
Wójt tłumaczył się i obiecał poprawę. 
***
Obradom przyglądali się przedstawi-
ciele Rad Rodziców Szkoły Podsta-
wowej w Strącznie i szkół filialnych 
w Gostomi, Karsiborze i Różewie. 
Jak mówią chcą trzymać rękę na pul-
sie, żeby szkoły w ich miejscowo-
ściach nie zostały zlikwidowane.
- Wójt za wszelką cenę chce stworzyć 
Szkołę Podstawową w Chwiramie, 
aby utrzymać tamten budynek. A my 
nie pozwolimy, żeby nasze dzieci do-
jeżdżały, jeżeli mamy szkołę na miej-
scu. Gmina powinna zadbać o to, aby 
utrzymać istniejące szkoły, bo w pro-
jekcie reformy nie ma nic o wygasza-
niu podstawówek - mówią rodzice.
Jednym z punktów sesji było gło-
sowanie nad projektem uchwały w 
sprawie zamiaru przekształcenia 
Szkoły Podstawowej im. Jana Paw-
ła II w Strącznie poprzez likwidację 
szkół filialnych w Gostomi , Różewie 
i Karsiborze.
- Głosowanie ma charakter czysto 
techniczny, bo nie możemy prze-
kształcić szkół filialnych w szkoły 
podstawowe - tłumaczył wójt. - Dzi-
siaj głosujemy nad likwidacją szkół 
filialnych, poinformujemy o tym ro-
dziców, kuratora, a na kolejnej sesji w 
miejsce zlikwidowanych filii zostaną 
powołane ośmioletnie szkoły podsta-
wowe. 
Projekt uchwały przegłosowano jed-
nogłośnie.
k

Nie wie radny, co robi wójt...
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Na cztery łapy...                   BOKSER, cz. 2

Chcemy go  mieć

Edukacja

Boksera należy nie tylko 
wychowywać, ale też szko-
lić, brak edukacji bowiem 
spowoduje, że będzie psem 
wesołym, przyjacielskim, 
lubiącym zabawę, ale jedno-
cześnie upartym i nieposłusz-
nym. Dlatego już w wieku 
szczenięcym trzeba zająć się 
poważnie jego wychowa-
niem, które nie sprawi nam 
kłopotu przy umiejętnym i 

konsekwentnym postępowa-
niu. Musimy ustalić program 
wychowawczy odpowiedni 
do naszych i psa potrzeb. W 
harmonogramie zajęć powi-
nien być uwzględniony czas 
na zabawę i wypoczynek 
oraz na konkretne ćwiczenia. 
W żadnym wypadku dzieci 
nie powinny brać udziału w 
zajęciach wychowawczych, 
mogą jedynie pomagać nam 
w karmieniu i pielęgnacji. 
W domu powinien słuchać 
wszystkich i przestrzegać 
określonego porządku ro-
dzinnego. O tym, co ma robić 
i kiedy zawsze decyduje prze-
wodnik i jego rozkazy musza 
być wykonywane natych-
miast, bez oporu i przejawów 
buntu. Agresji do domowni-
ków raczej nie okaże, choć 
może się zdarzyć, że będzie 
blokował nasze poczynania 
typowym dla siebie uporem, 
zwłaszcza gdy nie leży mu 
wykonanie jakiejś czynno-
ści. Proszę pamiętać, że bę-

dzie próbował postawić na 
swoim, a jego pełna wyrazu i 
zabawna mina może rozbroić 
najbardziej konsekwentnego 
wychowawcę. Dlatego nie 
należy ulegać proszącym mi-
nom, ale uczyć i wymagać. 
Kiedy się przekona, że takie 
zachowanie z jego strony nie 
przynosi rezultatu, zacznie 
na serio wykonywać nasze 
polecenia i dalsza nauka od-
będzie się bez problemów. 
W kontakcie z bokserem, 
zwłaszcza młodym, nie moż-
na postępować zbyt surowo 
lub brutalnie, takimi działa-
niami doprowadzimy do ze-
rwania więzi psychicznych, 
co wykluczy z nim dalszą 
pracę. Zaznajamiając go z 
otoczeniem, zwracamy uwa-
gę na jego zachowanie w sto-
sunku do innych psów. Jest to 
bardzo ważne, lubi bowiem 
wdawać się w bójki, które 
niejednokrotnie mogą mieć 
groźne następstwa. Już pię-
ciomiesięcznego psa uczymy 

chodzenia przy nodze, stania, 
siadania, warowania, pozo-
stawania i przychodzenia do 
nogi. Szczególnie ważne jest 
wpojenie mu rozkazu „noga”. 
Wspomniane elementy po-
winniśmy przerobić bez 
względu na jego przeznacze-
nie. Natomiast przeznaczo-
nego do obrony i stróżowania 
powinniśmy przeszkolić w 
pełnym zakresie posłuszeń-
stwa, by zakończyć na użyt-

kowej edukacji. 

Artur Wach, kontakt do au-
tora w celu indywidualnych 
porad pod numerem 
604 328 544.
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Z inicjatywy Patryka Makaroń-
skiego oraz Sabiny Zborały na 
lodowisku przy Powiatowym Cen-
trum Kształcenia Zawodowego i 
Ustawicznego odbył się charytatyw-
ny turniej hokeja, z którego dochód 
zasilił konto Stowarzyszenia Dzieci 
Niepełnosprawnych „Uśmiech”. 

29 stycznia od godziny 10 rano na 
tafli toczyła się turniejowa walka, a 
wokół lodowiska członkowie Stowa-
rzyszenia Dzieci Niepełnosprawnych 
„Uśmiech” serwowali kawę, herbatę 
ciepłe posiłki i wypieki domowej ro-
boty. Oprócz tego każdy mógł zagrać 
w loterii fantowej, w której każdy 
los wygrywał. Dochód z imprezy-
został przeznaczony na cele SDN 
„Uśmiech”.
Mecz finałowy pomiędzy zespoła-
mi Lodołamacz Wałcz (w składzie: 
Mozdżer, Makaroński, Krasocki, 
Gramczewski, Filipiak) i Czarnych 
Szamocin rozpoczął się o godz. 

18.00, a pomimo siarczystego mrozu 
widzów nie zabrakło. Goście szybko 
objęli dwubramkowe prowadzenie, 
lecz wałczanie równie szybko wy-
równali, a zaraz po przerwie strzelili 
trzecią bramkę. Przyjezdni tuż przed 
końcem spotkania doprowadzili do 
kolejnego remisu i o zwycięstwie 
decydowała dogrywka. Lepsi w niej 
okazali się wałczanie, którzy osta-
tecznie pokonali rywali 6:3.  
Najlepszym zawodnikiem turnieju, a 
także najlepszym strzelcem został Pa-
tryk Makaroński, a najlepszym bram-
karzem zawodnik Czarnych.  
Organizatorzy pragną podziękować 
sponsorom: firmie Eagle Wałcz, re-
stauracjom Karmellowa, Blue Moon 
i Biały Domek, Starostwu, Urzędo-
wi Gminy Wałcz, firmie MAKI za 
oprawę muzyczną oraz wielu innym 
osobom.
Turniej honorowym patronatem objął 
wójt gminy Wałcz. 
Oprac. p

„Uśmiech” na lodzie

Debiut Patryka
Pięściarz  Boxing Team 
Wałcz Patryk Wysocki zade-
biutował w gronie juniorów i 
choć jego występ podczas Pu-
charu Ziem Nadbałtyckich 
nie był zbyt udany, zebrane 
doświadczenie na pewno za-
procentuje.

W sobotę 28 stycznia w Szcze-
cinie podczas bokserskiego 
klasyka w regionie rywalizo-
wało kilkudziesięciu zawod-
ników. Patryk po raz pierwszy 

uczestniczył w trwającej 3 run-
dy walce i choć solidnie prze-
pracował zimowe tygodnie, 
opuścił z powodu choroby 
ostatnie dwa treningi. „Paka” 
miał za rywala starszego za-
wodnika ze Spartakusa Szcze-
cin i choć dwie pierwsze run-
dy były remisowe, w ostatniej 
wałczanina złapała zadyszka 
i popełnił kilka błędów, które 
skutkowały porażką. Teraz Pa-
tryk przygotowuje się do mi-
strzostw Polski juniorów.

- Na co dzień trenujemy w COS 
OPO na Bukowinie i dzięku-
jemy dyrekcji, że umożliwia 
nam prowadzenie zajęć - mówi 
prezes Boxing Team Wojciech 
Kaczmarek. - Dzięki sponso-
rom udaje się nam wyjeżdżać 
na zawody, a przypomnę, że 
w ubiegłym roku zajęliśmy 
w Wałczu drugie miejsce pod 
względem zdobytych punktów 
we współzawodnictwie dzieci 
i młodzieży.
Oprac. p

 

Bez komentarza
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Drużyna Mecze Punkty Bilans

1. Muzykawiarnia 12 33 119-45

2. Metaltech 12 28 113-34

3. Matrix 12 27 71-49

4. Bad Boy Hanki 12 16 60-68

5. Błyskawica Bronikowo 12 15 43-56

6. Grom Giżyno 12 12 53-82

7. Pizzeria Verona 12 9 54-84

8. Trampkarze		  12 1 34-137

Drużyna Mecze Punkty Bilans

1. Galactic Team 17 44 84-17

2. RR&AGB 17 36 61-29

3. Dach-Stef 17 35 67-32

4. Brak Słów 17 31 67-39

5. Bumerang 17 30 72-50

6. Golin Team 17 27 42-35

7. Rol-Bud 17 26 52-47

8. Old Boy		  17 8 29-77

9. Orzeł WL 17 7 28-73

10. Grom WL 17 3 25-139

Rękawice zamienili na pędzle

Rozstrzygnięcia 
coraz bliżej

W rozgrywkach halowej ligi 
piłki nożnej w Człopie zespół 
Galactic jest już pewny osta-
tecznego triumfu, a zawodnik 
tej drużyny Marcin Kamiński 
dokonał w jednym ze spotkań 
rzeczy niespotykanej - strzelił 
19 bramek. W Mirosławcu na-
stąpiła zmiana lidera, lecz by 
dowiedzieć się kto ostatecznie 
zwycięży w lidze, będziemy 
musieli poczekać do ostatniej 
kolejki.

Człopa

Wyniki 16. kolejki: Galactic  - 
Old Boy 8:1, Grom Wołowe 
Lasy - Golin Team 1:2, Orzeł 
Wołowe Lasy - ROL-BUD  
3:4, Bumerang - DACH-STEF 
1:7, Brak Słów - RR&AGB 
1:4.
Wyniki 17. kolejki: - Old Boy 
- RR&AGB 1:7, DACH-STEF 
- Brak Słów 4:4, ROL-BUD 
- Bumerang 2:4, Golin Team 

- Orzeł Wołowe Lasy 6:1, Ga-
lactic - Grom Wołowe Lasy 
21:1.
Najskuteczniejsi:  Kamiński 
(Galactic Team) - 37, Dziko-
wicz (Dach - Stef) - 24, Mlecz-
ko (Brak Słów) - 22.
 
Mirosławiec

Wyniki 11. kolejki: Trampka-
rze - Grom Giżyno 6:10, Mu-
zykawiarnia - Bad Boys Hanki 
8:1, Pizzeria Verona - Błyska-
wica Bronikowo 3:4, Matrix - 
Metaltech 7:2.  
Wyniki 12. kolejki: Pizzeria 
Verona - Muzykawiarnia 6:13, 
Błyskawica Bronikowo - Me-
taltech 4:4,  10:1, Grom Giży-
no - Bad Boys Hanki 8:6, Ma-
trix - Trampkarze 11:2.
Najskuteczniejsi: G. Muzyka - 
37, P. Borowczyk - 31, K. Pa-
nek - 27 (wszyscy Metaltech).

REKLAMA

Zawodnicy, zawodniczki 
i trenerzy KS Korona po-
stanowili odświeżyć salę, 
w której trenują, więc 
chwycili za pędzle i grun-
townie odmalowali obiekt 
przy ulicy Bydgoskiej.

- Dzięki współpracy i przy-
chylności zarówno starosty, 
jaki i zarządu powiatu pię-
ściarze Korony od ponad 
półtora roku trenują w sali 
sportowej  przy ul. Bydgo-
skiej - powiedział prezes 
klubu Łukasz Butryński. - 
Dzięki nam budynek ożył, 
a na organizowane turnie-

je czy sparingi przyjeżdża 
wiele klubów. Czujemy się 
w obowiązku dbać o salę, 
więc po wyremontowaniu 
części bocznej, przyszedł 
czas na gruntowniejsze 
zmiany.
Odświeżane są ściany i su-
fit, a nowy kolor sprawi, że 
będzie jaśniej i przytulniej. 
Remont wykonują we wła-
snym zakresie przy pomocy 
zaprzyjaźnionych firm i wo-
lontariuszy. Prace powoli 
dobiegają końca, lecz far-
ba jeszcze by się przydała, 
więc jeżeli ktoś chce jeszcze 
wspomóc klub, zawodnicy i 

działacze zapraszają do sali. 
Składają również podzięko-
wania hurtowniom Remal, 
eM-De, firmie BAZA, Da-
chy Butryńscy oraz Annie 

i Danielowi Rurom i Woj-
ciechowi Szczepskiemu za 
okazane wsparcie.
Oprac. p
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REKLAMA


